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Mo to znieść.

Wschód słońca o godzinie 3 minut 40,
Zachód. , • 8 » 20.
Długośś dnia godzin 16 , 40.
Przybyto » 8 „ 2.

KALEND ARS.

stowtaituhte Dziś Budzimirn, jutro Drogomyśla.
^^ron,adzfn‘a- Ogólne zebranie uczestników Towarzystwa 
f0z'>ri!‘ł’nn drzewa rękodzielników warszawskich. (Aleja Je- 
•fkUł^^ka N, 16—4 po południu.) — Posiedzenie czł nków 
(Gaj1 iw Towarzystwu popierania przemysłu i handlu. 
2 D cb Muzeum przemysłu i rolnictwa na Krak.-Przedm.— 
Jo u ) —Posiedzenie członków komitetu jarmarczue- 
ezói/^^bodowania Banku państwa, Nowogrodzka 37—7 wie- 
J,ODi!tt^~Posie<1zeni6 członków sekcji Towarzystwa 
•hi,1? Przemysłu i handlu. (Gmach Muzeum przeroy- 
*6brn ■ nict'va na Krak.-Przedm.—8 wieczorem.) — Ogólne 
jelit?1”® członków stowarzyszenia wzajemnej pomocy sub- 
(Łot T aan<tlowych wyznania mojżeszowego w Warszawie.

Dr stowarzyszenia, Dlnga 40—8 wieczorem.)
,oczytt<^c}: Poświęcenie kamienia węgielnego pod budo- 

^e®e>») a^ul HI-ci l,rzy ulicy Starej—11 rano,) — Wizyta 
»jC]1 i ocdrony XII-ej przy ulicy Złotej przez delegowa­

ły, członków Towarzystwa dobroczynności. (11 rano.) 
*6Uod W ystawa inwentarza. (Plac Ujazdowski—od 10-ej 
•lij!?'?lec?ora')~^y«t- obrazów Krywulta. (Hotel Eiiropej- 

10-ej runo do 6-ej po południu.) — Wystawa Towa­
ge do .? sztuk pięknych. (Krak.-Przedm. Ji 15 —od 10-ej ra- 

b'OJ po południu.)
Prze'*stawienia zawieszone.

I(i.*** *oo}<viczny: ulica Bagatela. (Otwarty codziennie oi 
rano do wieczora.)

kijJ, Ootówki w kasie lombardu d»r»«daoi» n»
(^ZMi-luje się nadziei! dzisiejszy rs. 189 kap. 17’/» 
etHia • wydawane nie będą. Wykup i prolongata uskute - 
Po > ,.rl9 0(1 9-ej rano do 1-ej po południu i od 4-ej do 5-ej

Wschód księżyca o godzona W minut 41 T 
Zachód „ .12 o r
Wysokość wody na Wiśle st. 1 c. i 
Dziś o godzinie 4-ei rano ciepła 10° K

‘31) “...

Oewajtis.
Przez

Marję Rodziewiczównę.
X _____ _
e Współczesna, uwieńczona na konkursie „Kurjera war­

szawskiego” d. I-go maja r. b.i

ti8t K (Dalszy cigg.)
pisany dużem, wyrażuem pismem, mniej

„gJ Ustępującej treści:
"zert au°Wny Panie! Dowiedziałem się od panny 
^óvy, łln w Paryżu, że w pana ręku znajduje się

(y ?arząd interesów świętej pamięci Kazimie- 
J^Syj1 W*da- Korespondencja jest powolna i trudna, 
i a*Ca b^i do pana dziecko Kazimierza Orwida. 
^izllyOyła Jego wola w razie odkrycia śladów spn- 

tn V Wedle zapewnienia panny Czertwan, tra- 
Vas? UCZc*wego człowieka, to też z całą wiarą 
7y 0 pomoc sierocie. Dziś odpływa do Liba-

‘ylk ieckin» statkiem „Aurora”, list mój uprzedzi 
’Mej . na dni parę. Raz jeszcze polecam ją pań-
< y’ece. Marwitz.”

T»?. Panna?—zagadnął Jazwigło.
2 6 KaJ- -czuie—odparła córka.—Nieprawdaż, pa- 

lOttierzu? Stoi wyraźnie „the” i „ber” wszę-

oboje tłumacze pochylili się nad li-

I stem. Musnęli się włosami o skroń nnn-zn.m;» • «• dU al „it, $ szs

M"«k. ».

— I czego?—zreflektował stary— rozrnininm,, „• 
w drodze, broń Boże! Dojedzie sama daK^L 5 
Ho, bo! amerykanki to rezolutne niewiasty Nie’ 
nnętam, jaki to był tytuł jednej 
kiedyś czytałem. Była tam mowa iak ,,ą 
bieta z Ameryki połykała żywe wqŻ0J Ni«k°' 
miuasz sobie, Maryniu? 9 Nla Prz?po-

— Co takiego, ojcze?
— No, o tej kobiecie, co to węże jadła. 4U • 

ty bo me mozesz pamiętać. Zdaie X ' . AIe ni0> 
czytaliśmy z nieboszczką. ° 8 zo to jeszcze 
waźjl M«rek.-VMy te^w,” KwH?

”* “Wi”y “ 

Trzeba obliczyć dnie. Pokaźcio^^^ Wcala Jechać

Maiek ^zieleniał Nin , I
porwał i poleciał ua kolei CZnkał jeżenia, czapkę 
Orwtdowie odłączą ?°Ż0’ Boie> CZV ci 
mu chwile spokóin i notl jego losu, dadzą ' 
czekiwauri do’.;; i vcza8l>. Te ostatnie chwile o- i xr- ............ ‘«r in-ifał on do na go moralnie i tizycznie. Nabie- °.SI^ . ^f10 straszno ci, tak dalnir WjJaz S1§

Brakntnaztviska tego nienawiści. 7 PduuJ S1& cię nie zamieu J ek° od do“a?
"lakowało poł godziny do pociągu. Zaczął cho- / /

naat<ipi.j

___Nr. 165, unia 18 czerwca.
prenumerata. 

*hod?^er Warszawski wy- 
eZor.1 w <lnl )’0"’sze<lnie wie- 
ło e®, w niedziele i święta ra- 
W j ? nadto wychodzą stale 
dni ?1 P°Wsze<inie, z wyjątkiem 
ran^swiątecznych, dodatki po- 

l artinki prenumeraty podane 
»i>.2V ““Słówku numeru głó- 

ÓatUtlziBlna przedpłata na do 
llie orailny pzryjmowaną byó

Benona Biskupa. i 
^ledzielu: Adolfa i Murcjana I 

nnedz.: Marcelina Męcz. 
J—E2rek: Gerwazego i Protaz. '_______

Administracja i JIrvlarnlat plac Teatralnego - Telefon

go zebrania. - - •
P. Dzięgielowski odczytał sprawozdanie z podró­

ży swej do Niemiec i Francji, podjętej celem bliź- 
Eó7cXX>nch.8,ę z kodow1^nasioa

Referat p. Dzięgielowgkiego jakkolwiek, w sto­
sunku do rozległości przedmiotu, możliwie treściwy, 
pozyskał ogolne uznanie, jako piaca sumienna, prze- wvstani«n- 
prowadzona z wielką znajomością rzeczy i godna Sk Tnl Z 
rozpowszechnienia drukiem, co też zapewne nastąpi. I °Warz^ 

Z odczytu noszącego — naturalnie — cechę na- 
wskroś specjalną, zanotujemy tylko wniosek prakty­
czny: ze zdaniem autora, (które zresztą podzielają 
wszyscy) nasze reprodukcje oryginalnych gatunków 
nasienia zawsze jeszcze są gorsze od nasion han­
dlowych, pochodzących z sadzonek hodowców za­
granicznych, oraz: że wobec ciągłych przeobrażeń 
samego buraka przez umiejętną hodowlę, koniecz­
nym warunkiem jest postęp w kulturze uprawy zie­
mi, pod którym to względem nasi plantatorowie po­
zostawiają wiele do życzenia.

Przedmiot ten z dziedziny teorii sprowadził na 
grunt praktyczny p. Fudakowski, zabierający głos 
w charakterze członka komisji, której przed trzema i 
laty jeszcze powierzone było do zbadania pytanie: 
czy kraj nasz może się obyć bez nasienia zagrani­
cznego. Podyktowała je wówczas kwestja proje­
ktowanego cła od nasion buraka. Komisja niestety 
zadania swego dotychczas jeszcze nie spełniła dla 
różnych powodów i zgodnie z wolą zgromadzenia 
mandat zatrzymuje nadal. Mówca podnosi, źe cło 
10 kop. od puda nie wpłynęło na zmniejszenie im­
portu nasienia, jeżeli zaś przywóz uległ dziś znacznej 
redukcji, zwłaszcza w Zachodnich gubernjach ce­
sarstwa, to przyczynę objawu tego upatrywać nale­
ży głównie w upadku waluty. Tutejsi producenci 
nie ustając w usiłowaniach poprawy hodowli nie’ 
mogą jednakże dotychczas wyrzec się nasienia’ za­
granicznego i dlatego wyższe oclenie bynajmniej 
poządauemby nie było. J J

Wprawdzie odmnienne zdanie wyraził związku kijowskiego, ten jednaże taktował kwJ 
stję tylko j>od względem ilościowym, wykazując źe 
w Rosji można wyprodukować nasienia tyle ?le en 
potrzeba; stronę zaś jakościową pominął znnełm>> 
a ona to właśnie stanowi główne jądro rz.eczvP ’ 

Następny z kolei mówca zalecał prowadzenie stu 
djow poiównawczych (w ogrodach) z nasionami

-nia 4 czerwca 1888 r.

Ł °S 2 E N I A?^ 
Sarrnon® wp a*£ jet,eu "iefs: 
Pierwszy razA t Jegl> miejsc- 
stępny rnz on ua-

|»«l. ogln. 
D,0 e “t. POran“y®h 

tę przyim/je “vlaj Ptenumeri 
8-ejS cod2ieneX 

------.lzl£e i święta'JCZJ w nie-

___ —_____ __ 
±±3kle’______ . ___ .  l-Wu. | » K„.J, ^i(w„ , M

reprodukcjami j z^anemi

«ukro™k2y SJ iSiV’S 
dziś me. Proponuje wiec wni ? ,b^ło to unieść 
wystąpienie zźądaniem%bSSik?C aWFa 2bi°rowe 
krok Towarzystwo popierania dLF®11’?’ a który 
cją swoją ma wesprzeć. Pofed^ ^10 lnterwen- 
bezpieczeń zasłaniają sie koS • • Ins^ttlcJ0 u- 
nemi; doświadczenie atoli uczy aseknracyj.

brani o >

Narady cukrowników.
p —

c.a^or°cznej przerwie członkowie oddziatu cu- 
h)yS] n,czego przy sekcji Ii-ej Towarzystwa prze- 
Wec;U 1 handlu zebrali się wczoraj w licznym kom- 

6 na posiedzenie, wyłącznie sprawom przemy- | 
-..cukrowniczego poświęcone.

daja*ea^ °hrady zastępca prezesa, p. Wortman, po- 
d° wiadomości usprawiedliwienie się przewo- 

Ho^^cego w sekcji, hr. Czackiego, że zajęły rów- 
' bran®8uie innemi obowiązkami puolicznemi, na ze- 

*i.id Przyhyć nie mógł. Nadto p. prezydujący za- 
jir^s On”ł zebranych, iż prezydjum sekcji III ej za- 
’hicj a 10h na posiedzenie chomików, zapowiedziane 
ha w?18 wieczorem; wreszcie, iż organizuje się wspól- 
CzOn Cleczka towarzyska po ukończeniu prac, połą- 
k(jiv^cb z pobytem w Warszawie naszych cukrowni­

ka Da k^01^ zapisy przyjmuje p. Natanson.
do tr ?^°h komunikatach wstępnych wzięty został 
^^^htowania porządek dzienny, rozpoczynający

• S0Jltlarnie, uzyskały u]^- ‘ 6 roh>e, Zebranie podzieliło w zupefici M 
Sprawa ustalenia polskiego zda“ie.

me cukrowniczym ku ogólnemu za^w W zakr0' 
p01n/- zatnknW zad°wolenm została

»pe. swoje spełniła w całem znaczeniu » ktÓra zadam’e 
nie. Utrzymując wyrazy obce "’Tu8211 Za8zczyt- 
w zakres naukowej ścisłości ’ •6 one W0hodza
pinezek wyrazów technicznych8^ Uł°Ż?ła całX 
tóiy odtąd obowiązywać będzie^ m 1, p.otocznycb, 

kl0h cukr°wników naszych. ? ^falnie wszyst- 
cukrowS,aktóryazyskalogdiJvChlL\eZny urz^zenia 

nictwo ma być opublikfwaJeP°Jk,a8k’ No've fełow- 
Przeglądu technicznego, niezależn^ p?sredlli0twem 
Mąjzner, aby wydrukiwane ® B7V'aś w“10sł pau 
właściciele cukrowni nie poskan^^ 08obno> na co 

„n biur„

oozys2cte raków7tea™S“7il..’y»lkl prób 
dług metody defekacyjno-saturanfe eJ ■k~rul)anji, we- 
rej zalety uznaje z pewnemi zLtrzo 0J ?efleva, któ- 
stanowczym jej zwolennikiem lest n P-,an,i* Wi?O0j 
^ofcylal cale Ww.2d.nir?K^V«- 

na bwpośredJwS’a.'iiV'kib1'’ °P»r‘yeb 
winą bez pożytku ogólnego U ’ nie piZ0- 
sek nastę^ując^ Si^P* y'S® 8tawi« wnio- 
i rolnictwa w Warszawi* A,nz0nni przemvsh, "UU filera.. X”

-5 |’«Z”
dzić z końca , 
•u* ««*. „blrai“

stukiem monotonnym de?A? ra’ gwizdem sygnaft  ̂
D,ć»

CZJ jeden więcej zawód?. '. dym“? ^bawienie,

w. "w^^TlkSy^iły1"^2^6 w obr^b d™-
- ^s^jX 

Orwidów wypisane Rączyc gdzie znak jaki, imię 
aż irin-la , aa? na twarzy. Mijały go, znikały 
ka rvs'-inZ 08tatl?eni oknie mignęła malutka czap- 
nia agenta, z barwami stowarzysze-

Czapkę tę właściciel wzniósł nad głową i wyebv 
iając Się, powitał Marka homerycznem kichnięciem 
Był to delikatny żart właściciela Skouiontów 

Marek obojętnie kiwnął głową. Przyjazd Wif„i 
da był gorszym od zawodu. Czuł w . 
umizg do pugilaresu. V P°Wietrzu
- ^^1—powitał student po niemieck., .

I cając wyraz do minimum. — Co to? v Cku» skra*
. . . Woiaź nią

Zaczął cho- [
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resie, a zarazem (lały jej pośrednie poparcie, przyj­
mując zasadę, że nie nabędą od optyków żadnego 
instrumentu technicznego,* bez sprawdzenia jego 
ścisłości przez stację fizyczną warszawską.

Wniosek jednomyślnie przyjęto.
Posiedzenie odroczono następnie do dnia dzisiej­

szego, do godz. 2-ej po południu. &

0 trochę słońca,..
Ulica Obożna w dniu wczorajszym, około godziny 

1-ej z południa, usprawiedliwiała swoją nazwę w 
zupełności.

Obozowały na niej bowiem rzesze matek, pragną­
cych wysiać swój drobiazg na miesiące letnie pod 
opiekuńcze skrzydła zarządu kolonij dla dzieci.

Wzdychały więc matczyska i przesyłały spojrze­
nia błagalne w stronę instytutu dra. Fritscbego, 
gdzie w maleńkim gabineciku zasiadała komisja są­
dząca, a raczej zapisująca kandydatów.

A praca to ciężka i nużąca: oddaje się jej z po­
święceniem szanowny dr. Fritsche, w towarzystwie 
pań.*., sapristi! że też prawdziwe miłosierdzie chce 
zawsze być bezimieunem!...

Rozlega się odgłos dzwonią (dzierży go młody 
p. Fritsche, mąż nie xviększy od przeciętnego para- 
solika, spełniający jeclnak funkcje delegata z po­
wagą, godną wysokiego posłannictwa), do gabinetu 
wchodzi petentka z dwojgiem dziewczątek.

Boże, co za twarzyczki! Wynędzniałe, blade, ane­
miczne... Błyszczące gorączką oczęta spoglądają 
nieśmiało na komitet, z trwogą oczekujące na rado­
sne: „tak”, lub fatalne: „nie”.

Tymczasem komitet nic stanowczego dziś jeszcze 
orzec nie może. Zapisuje jeno kandydatów, spraw­
dza autentyczność dokumentów, wybiera i dopiero 
rozsyła zawiadomienia ostateczne.

Dr. Fritsche bierze w obroty dziecię, panie matkę.
— Skrofuliczna, bardzo skrofuliczna—orzeka do­

któr—siłomierz wykazuje parę funtów zaledwie. 
Proszę przy nazwisku dopisać B, duże B.

Poczciwy doktór radby pisać owe j? (bardzo po-
• trzebuje wyjazdu) przy każdej pozycji. Niestety, 

więcej jest potrzebujących, niż ofiarodawców, a jak 
ze smutkiem objaśnia inicjator kolonij letnich, ogól­
ny wpływ z tego roku nie dorównywa dochodom 
z lat poprzednich.

Formalności dopełnione, dzwonek brzęczy znowu, 
nadchodzi partja druga, trzecia i tak bez końca. 
Zapisywanie trwa już od godzin kilku, a na koryta­
rzu oczekuje setki matek z dziewczętami, gdyż 
chłopcy dopiero jutro do zapisu staną.

Ile z tego drobiazgu pojedzie? Bóg wie jeden... 
Może połowa, a może tylko część trzecia...

A jednak ten tylko może sobie zdać sprawę z u- 
żyteczności instytucji, kto na własne oczy oglądał, 
do jakiego stopnia wycieńczenia dojść może dzie­
cię, pozostające w warunkach wyjątkowych.

Drobiazg to tak nędzny i bezsilny, iż niekiedy, 
pomimo wysiłków dziecięcej dłoni, wskazówka na 
silomierzu nie posuwa się ani na linję jedną.

Niekiedy młodzi kandydaci do kolonij letnich 
wchodzą do gabinetu z twarzyczką opromienioną 
uśmiechem, a w oczach maluje się ufność bez gra­
nic: to bywalcy, którzy korzystali już poprzednio 
z dobrodziejstwa słońca i świeżego powietrza. Do­
brze snąć kolonje zasługują się społeczeństwu, sko­
ro pobyt na wsi takie na młodych umysłach pozo­
stawia wspomnienie.

Faktem jest, iż fundusze, zebrane dotychczas, na 
połowę potrzeby nie wystarczą. Ktokolwiek serce, 
nie głaz w piersi nosi, niech spieszy z datkiem, 
choćby najdrobniejszym, bo nędza tego maleństwa 
jest okropna.

Warszawo, Warszawo ty moja! Będę cię miał za... 
cztery litery, jeżeli choć jeden malec, potrzebujący 
wyjazdu, pozostanie na twoim rozpalonym bruku.
____________________________ —r—

Od administracji.
Jjgowoprsybywający od d. 15-go czer­
wca prenumeratorowłe otrzymają 
bezpłatnie początek wychodzącej obe­
cnie w piśmie naszem powieści kon­

kursowej p. t. AJ

WIADOMOŚCI BIEŻĄCA
= Jak wiadomo, podatek kwaterunkowy t. zw. 

lokatorski płacą i rejenci. Otóż podatek ten był do­
tychczas nakładany na nich bez żadnych stałych za­
sad, ztąd jedni uważali się za przeciążonych, dru­
dzy zaś, względnie do dochodów, płacili zamało. 
Celem racjonalnego na przyszłość rozkładu tego po­
datku magistral; zwrócił śię do prezesa sądu okrę­

gowego o zakomunikowanie mu wykazu dochodów 
wszystkich rejentów w Warszawie.

= Próba z kamerą dezynfekcyjną odbyła się 
wczoraj przed południem w szpitalu św. Ducha, w 
obecności pp. Nowakowskiego, Wiłujewa, Zaleskiego 
oraz lekarzy. Rezultat dokonanej próby wypadł 
pomyślnie: kamera nowa, ulepszona przez dra Nen­
ckiego, ma tę zaletę, że nie niszczy odzieży.

= Wczoraj na posiedzeniu wydziału sierot i o- 
chron w warszawskiem Towarzystwie dobroczynno­
ści na wniosek naczelnika ochron i opinji lekarskiej, 
że w ogóle dozorczynie ochron z powodu nadmiernej 
pracy oraz braku wentylacji zapadają na zdrowiu, 
postanowiono ferje wakacyjne, dotąd 15 dni trwają­
ce, przedłużyć do jednego miesiąca, t. j. od 1-go li- 
pca do 1-go sierpnia, a przez ten czas lokale wybie­
lić i codziennie przewietrzać. Dozorczynią ochrony 
VI-ej mianowano p. Teresę Pawłowską, a aplikantką 
przy tejże ochronie p. Sabinę Soszyńską.

= Wczoraj odbyło się posiedzenie przedwyborcze 
członków Towarzystwa wyścigów konnych, celem 
postawienia kandydatów na wybory, zapowiedziane 
na poniedziałek.

— Z inicjatywy właścicieli domów część ulicy 
Złotej, od strony Żelaznej, wysadzona została drze­
wkami.

= W ostatnich czasach w warszawskim kanto­
rze banku państwa w składzie osobistym urzędni­
ków zaszły następujące zmiany: w oddziale war­
szawskim: p. Miklaszewski, kasjer, mianowany zo­
stał starszym kasjerem; p. Chełmiński, pomocnik 
kasjera, kasjerem; p. Walner, pomocnik kasjera, 
jomocnikiem buchaltera; p. Żuti, pomocnik kasjera, 
jomocnikiem kontrolera; p. Weuderowski, pomocnik 
buchaltera, młodszym kontrolerem i p. Rosnowski, 
raucelista, pomocnikiem referenta. W oddziale lu­

belskim: p. Krassowski, pomocnik kontrolera od­
działu radomskiego, mianowany pomocnikiem bu­
chaltera. W oddziale płockim: p. Popów, pomo­
cnik buchaltera oddziału lubelskiego, mianowany 
starszym pomocnikiem kontrolera. VV oddziale ra­
domskim: p. Gorów, pomocnik kontrolera oddziału 
płockiego, starszym pomocnikiem kontrolera.

= P. Korniłow, zarządzający kancelarją war­
szawskiego jenerał-gubernatora, mianowany został 
radcą tajnym.

= Konsulat cesarsko-niemiecki wywiesił wczo­
raj flagę z żatobuemi oznakami, która powiewa dotąd.

= Z prasy.
W Warszawie powstaje nowe pismo przyrodnicze 

pod redakcją kandydata nauk przyrod. Józefa Bo- 
guskiego.

Nowy dziennik nosić będzie tytuł Praca.
W programie znajdujemy artykuły oryginalne 

z dziedziny nauk przyrodzonych, filozofji, psycho­
logii, sprawozdania, korespondencje prywatne, opi­
sy wynalazków, bi bljografję i t. d.

Ostatni numer Praic. tciest. w dziale rozporządzeń 
prasowych zawiadamia o wydaniu koncesji na to 
pismo.

Będziemy mieli zatem dwa pisma przyrodnicze.
= Zawieszenie widowisk.
Widowiska we wszystkich trzech teatrach war­

szawskich z powodu zgonu cesarza Frederyka III 
zostały wczoraj odwołane.

Rozporządzenie do dyrekcji teatrów nadeszło do­
piero około* g. 8-ej wieczorem.

Od godz. 8-ej zaczęto zwracać w kasach pienią­
dze za zakupione bilety.

Teatra warszawskie otwarte zostaną prawdopo­
dobnie w poniedziałek.

Przedstawienia w teatrzykach również uległy za­
wieszeniu.

Wszelkie bale i zabawy z rozporządzenia władz 
zostały czasowo zawieszone.

■— Z wystawy inwentarza.
W dniu wczorajszym komisja sędziów podpisała 

protokuł z oględzin działu nabiałowego i działu 
drobiu.

Otrzymali nagrody:
Medal srebrny p. Franciszka śłiwoeka ze Skor- 

djewa za masło;
medal srebrny p. Klaudja Sigalina za kefir;
medal srebrny p. Rafael Sigalin za kumys;
medal bronzowy hr. Antoni Mycielski z Warsza­

wy, jako zachętę do dalszych wyrobów narzędzi 
mleczarskich;

list pochwalny p. Leonard Pajerski z Warszawy 
za kierznię własnego pomysłu i wyrobu;

list pochwalny p. Taganowski z Warszawy za 
kierznie kamienne.

W dziale drobiu:
medal złoty p. Izabela Ryxovva za drób zagranicz­

ny i kolekcję kur z gatunku bramaputra, kocb>n* 
chin i inne; medal srebrny otrzymała również p. Ił­
ża gęsi i kaczki tokińskie ;

medal bronzowy pani Sachs za kaczki szapery;
list pochwalny p. Dubeltowicz z Nowego-DworU 

za gołębie i kolekcję kur dobrze odchowanych.
Z powodu deszczu po południu dnia wczorajszego 

kasy wystawy były zamknięte.
Przed południem sprzedano tylko 40 biletów.
Kilka okazów z żywego inwentarza wczoraj wy* 

cofano.
Dziś, w razie pogody, o godz. 4-ej po południu 

będą wystawcom rozdane nagrody.
= Dla biednych matek.
W ubranej kwiatami sali w Dolinie Szwajcarskiej 

zebrano się wczoraj.
Był bal — bal letni pod protektoratem pani Gór­

skiej na dochód Towarzystwa opieki nad bieducm1 
matkami i ich dziećmi.

Pragnących przyjść z pomocą biednym i zabawie 
sic zarazem, znalazło się około 200 osób.

O godz. 11-ej orkiestra Lewandowskiego walcem 
data do zabawy hasło i wnet kilkanaście mniej wię­
cej par w wesołym a raźnym tańcu jęło uwijać się 
po obszernej sali, której—mówiąc nawiasem—zda­
łaby się świeższa posadzka.

Stroje dam lekkie, przeważnie białe, przeplecione 
gdzieniegdzie różową sukienką, stanowiły wiązankę 
w której zrzadka tylko napotykałeś ostry ton ja* 
skrawszej barwy.

O godz. ll‘/2 dwadzieścia kilka par stanęło do 
koutredausa, wciąż jednak jeszcze towarzystwo na­
pływało do sali.

Dziw tylko, iż w czasie, w którym wieś tak licz­
nie reprezentowana jest w Warszawie, wieśniaków 
mniej, jak spodziewać się tego należało, zauważy­
liśmy na balu.

Ha! zawsze i wszędzie—ciężkie czasy,
Gdyśmy około północy opuszczali zabawę, aby 

coś o niej szepnąć Kurjerowi, stopień ożywienia si? 
towarzystwa na sali podnosił się i podnosił.

Niewątpliwie, choć przez chmury, ciekawe prO' 
mienie słońca zajrzą w oczy tańczącym, a zadowo­
lono wesołością szczęśliwych mieszkańców tej zie­
mi, pomkną sobie bez troski, jak co dnia, ku za­
chodowi.

= Telegramy,
Usprawiedliwić musimy przed czytelnikami do* 

starczenie im wczorajszego liurjera o bardzo spó' 
Żinenej godzinie.

Opóźnienie to stoi w związku z depeszami, dono- 
szącemi o śmierci cesarza Fryderyka.

‘Ajencja północna wysłała depeszę o tym wypadku 
z Petersburga dopiero o godzinie 6 ej minut 50 wie' 
czorem.

Ponieważ zaś depesza Ajencji, jako komunikat 
oficjalny, miała w tym razie moc zatwierdzającą, 
zmuszeni byliśmy powstrzymać gotową edycję KuT’ 
jera aż do jej otrzymania, t. j. do godziny ósmej wi0' 
czorem.

— Wycieczka.
Wycieczka botaniczna towarzystwa ogrodniczeg0 

przychodzi do skutku.
Odbędzie siętonad. 17-go czerwca, t. j. w niedziel?’
Odjazd nastąpi punktualnie o godz. 8’/a z przy' 

Stani Fajansa, przy moście.
== Hamaki z łyka.
Włościanie podmiejscy przynoszą do miasta we0' 

le praktyczne hamaki wyrobione z lipowego łyk0'
Nowość ta, dzięki umiarkowanej cenie, znajd0/ 

licznych zwolenników._______
= Pierwsze poziomki. . .
Na targach pojawiły się już pierwsze 'poziom0 

tegoroczne.
Dojrzewanie tych jagód przyśpieszyła długotrW0 

ła susza i upały. ___________
= Przez nieuwagę. ..c
W dniu wczorajszym p. D., nauczyciel muzyki, wyskaknJK 

z tramwaju na stacji tramwajowej przy ul. Twardej, upO-“ 
i złamał nogę powyżej stopy. . ir

Ofi irę własnej nieostrożności odwieziono do szpitala V»‘ 
ciotka Jezus. ____________ _

non TEPMon
— Zarząd kanalizacji i wodociągów ułożył przed 

tygodniami nowe rury wodociągowe na uiicy Widok. 
waż krany ogniowe nie były jeszcze wtedy gotowe, 
cznie się ich ustawianie na wzmiankowanej ulicy _y; 
dzisiejszym. Kuch wozowy jednak nie będzie wstrzyn1' 0.

Ś. p. Tekla z Klechów Brodzka, wdowa po 
leśnym, zmarła w dniu 14-ym czerwca r. b., przeżywszy 
72. W smutku pogrążona rodzina zaprasza Łrewuyęh^^l 
czliwych na żałobne nabożeństwo odbyć się mające W
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' 1J2 łtnuin i-nifostu cesarza Fryderyka przemawiał duch najszla­
chetniejszy, potęga umysłu i głęboka znajomość po­
trzeb swojego narodu. Dziennik wyraża szczery 
-tal ze zgonu monarchy, który zapowiadał tak świo-

petersbursf 15-go czerwca.— W,Wen» 1 ***** 
Pożyczka ]-rem i owa I-ej emisji 273’/* ■—Pożyczka prcmj 
11-ej emisji 243’/*. Półimperjały 9.08.

telegramy handlowe.
—• Dziś giałda berlińska będzie nieczynną.

Wiadomości, jakie dotychczas o jarmarku poda­
waliśmy, nie były urzędowe, gdyż dopiero wczoraj 
wieczorem odbyło się pierwsze sprawozdawcze po­
siedzenie komitetu jarmarcznego.

W protokole z posiedzenia znajdują się szczegóły 
oparte na danych, zebranych przez członków i se­
kretarza tegoż komitetu.

1) Ilość zważonej wełny, jaka się w chwili urzę­
dowego jarmarku na placu znajdowała, wynosi 
31,375 pud. 39 funtów. . .

2) Wydajność okazała się bozwarunkowommej- 

8Z 31 ^orzedawano dotąd wełnę ze zwyżką od 4-ch 
do 6 iu talarów na centnarze w stosunku do cen ze­
szłorocznych.

4) Płacono:  
za I g»’ 
za II 
za 1 
za II

Jarmark na wełnę.
Rozpoczął się tedy urzędowy jarmark przy istotnie, 

moenem usposobieniu. Na placu panuje pozorna ci­
sza, umów bowiem zawarto dosyć, lecz obie strony 
silą się zachować dyskrecję.

Istotne położenie wyjaśni dopiero urzędowe spra- 
wozdanie, jakie deputacja jarmarczna przygotowa­
ła na wczorajszem wieczornem posiedzeniu.

Na usprawiedliwienie naszego zdania co do mo­
cnego usposobienia nadmienić winniśmy, iż jakkol­
wiek wełna średnio-cienka w ogólności trzyma się 
w cenie zeszłorocznej, jednakże kilka mniejszych 
party) sprzedano wczoraj z samego rana ze zwyżką 
kilku talarów na centnarze (wełnę średnio-cienką 
dopiero dziś zaczęto kupować), wełna zaś wysoko- 
cieuka, na którą popyt jest ogromny, sprzedawana 
była dotąd tylko ze zwyżką; między innemi partja- 
mi wczoraj przed samem południem dominjum „Chrzą- 
stów” sprzedało wełnę o 6 talarów wyżej, a „Ra­
dzyń” (za kontraktem) o 3 talary wyżej na cen­
tnarze.

Obecnie jest już na jarmarku zważonej wełny 
w ogólnej sumie 31,375 p. 39 f., gdyż onegdaj wagi 
magistratu zważyły 1885 p. 33 f., bankowe 6,357 p. 
7 f., a razem 8,213 p.

Zatem ogólna suma wełny do dnia wczorajszego 
zważonej o 10,749 p. 38 f. jest większą, niż w tym­
że okresie czasu znajdowało się zważonej wełny na 
jarmarku zeszłorocznym.

Dowozy trwają takie, jak onegdaj.
Znów w dalszym ciągu przybyły następujące 

partje:
Ludwika Chojnowkiego z Lachowa 115 p. 13 f., Augusta 

Schttra z Grodziska 99 p. 21 f. Stanisława Marchwickiego 
z Brzeżna 63 p. 12 f., Franciszka Fiszera z Ławy 38 p. 25 f., 

’ hr. Gustawa Łubieńskiego z Młodzianowa 78 p. 7 f., Gusta­
wa Fogla z Cieksina 59 p. 1 f., Józefa Werniewicza z Ma­
gnuszewa 104 p. 12 f., Karola Gniazdowskiego z Czarnosto- 
wa 69 p. 10 f., Bernarda Rogozińskiego z Karczewa 40 p. 
36 f., Kazimierza Skarżyńskiego z Rybienka 53 p., Stanisła­
wa Skarżyńskiego z Popowa 186 p. 22 f., ks. Mateusza Ra­
dziwiłła z Zegrza 185 p. 17 f., Chaimti Wiosek z Pułtuska 
20 p., Władysława Przyłubskiego z Zator 278 p. 31 f.. su­
kcesorów Gutowskiego ze Zwodów 85 p. 14 f., hr. Marji Po­
tockiej z Wysokiegolitewskiego 186 p. 30 f., ks. Mateusza 
Radziwiłła z Połoneczki 125 p.. Zygmunta Zambrzyókiego 
z Gostkowa 83 p. 8 f.. Józefa Dlnżewskiego z Pohlikown 72 
p„ Feliksa Winnickiego z Pokrzywnicy 81 p., Stanisława 
Rudnickiego z Łubnicy 40 pudów, Stanisława Dębińskie­
go z Niestoszkowa 47 pud. 36 funt., Bronisława Jawo­
rowskiego z Łosiowa 29 p., Heleny Milberg z Usznika 28 p. 
32 funt, Leona Grochowskiego z Rydzewa 56 pud. 36 funt., 
Juljana Grochowskiego z Drogoszewa 80 pndów, Stani­
sława Kiersznowskiego z Szepietowa ISp. llf., Leopolda 
Sokołowskiego z Czyżewa-Kośclelnego 80 p. 1 f., Augusta 
Schurra z Zalesia 51 p. 5 f., Czerniejewskiego z Mianowa 
i Jabłonowa 63 p.. z Korzenistego 113 p. 21 f., Nuseu Majer 
Rotman z okolic Płocka 90 p., Ignacego Rutkowskiego ze 
Śmiecina 33 p., Józefa Włodka z Niegtuma 86 p., Aleksandra 
Rzyszczewskiego ze Staro-Oleksińea 30 p. 37 f., Ludwika 
Czaplickiego zSnłkowa-Polnego40 p.,Jakóba Broniewskiego 
z Nnszawka 352 p. 2 f., Antoniego Bobrowskiego ze Snopko­
wa 39 wańtuchów, Djonizego Trzcińskiego z Lesca 70 pud. 
llf., Walentego Cioszewskiego z Piegłowa 10 wańtuchów, 
Krzenueniewskiego z Radzieńcina 122 p. 8 f., Michała Turo- 
bajskiego z Korytnicy 57 p„ Grudzińskiego ze Strzegocina 
52 n„ Szajkiewicza z Garbatego 39 p. 271/, f., Walentego Ko­
łodziejskiego z Garnowa 109 p., Teofila Rajewskiego z Że­
laznej 40 p., Suskiego z Lasek 48 p., Szczuki zWinar83p. 
28 £, Święcickiego z Dębinki 24 p. 35 f., Feliksa Brudzińskie­
go z Olszanki 48 p. 20 f., Maksymiliana Czarnowskiego z Ja- 
ktor 85 p. 6 £, hr. Włodzimierza Potulickiego z Obój 93 p.

&jon cesarza Fryderyka.
15-go czerwca. (Tel. pryw. Kur; War.)— 

Hje Zls>ejsza przeszła u cesarza Fryderyka bardzo 
brj,^0^°ju’e. Początkowo spał chory względnie do- 
hari ’ aa^e pogorszenie nastąpiło o godzinie 2-ej

1 ’anem.^szeR^1^6’ otaczający łoże cesarskie, dokładali 
.icił starań, aby wpłynąć uspakajająco na or- 

ZU4’ między innemi używano kokainy. Środki

te złagodziły gorączkę, natomiast upadek sił zwię­
kszał się z każdą godziną.

O godz. 6-ej zrana zgromadzono u łoża chorego 
całą rodzinę cesarską, która pozostała tamże aż do 
chwili skonania.

Śmierć miała cechy łagodnego uśnięcia, wolnego 
od wszelkich boleści.

W ostatnich godzinach przytomność umysłu wra­
cała już tylko na chwilę i to bardzo niewyraźnie.

Ostatni biuletyn wydany o godz. 9-ej m. 45 z rana 
opiewał: Cesarz pogrążony jest obecnie w łagodnym 
śnie letargicznym, przerywanym od czasu do czasu 
wyraźnemi znakami świadomości. Puls * oddech 
bardzo słabe.

1’OCtdam 15-go czerwca. (Tel.pr. Kur. IF.) — 
Cesarz skończył spokojnie bez widocznych boleści. 
Obecnie leży w komnacie sypialnej na łożu śmierci. 
Cała rodzina cesarska obecną była w chwili zgonu. 
Droga z Fried ricbskron do Sanssouci obsadzona zo­
stała huzarami, we wnętrzu zamku straż honorową 
trzyma bataljou szkolny, (jy, pdln.)

merlin 15-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
Pogrzeb cesarza Fryderyka Iii-go odbędzie się 
w Poczdamie. Na życzenie zmarłego ceremonjał 
będzie jaknajskromniejszy.

JtSerlin 15-go czerwca. (Tel. pryw. K. IF.) — 
Zwłoki cesarza Fryderyka III spoczną w kościele 
poczdamskim. Proklamacja cesarza Wilhelma II-go 
ukażo się dopiero po pogrzebie. (Jj. póln.)

IBeHin 15-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
Zamek Friedrichskrou od południa szczelnie kordo­
nem wojskowym został otoczony.

merlin 15-go czerwca. (7’e4 prym. Kur. War.)— 
Ze wszystkich gmachów rządowych i publicznych 
powiewają flagi spuszczone do połowy masztu. Wy­
stawy sklepowe ubierają w kir i godła żałobne. 
Wszędzie objawia się głębokie uczucie smutku i 

przygnębienia.
Sierlin 15-go czerwca. (Tel. pr. Kur. War.)— 

Dzisiaj wszystkie giełdy niemieckie były zamknięte.
merlin 15-go czerwca. (T. pryw. Kur. Warsz.)— 

Dziś w południe ministerjum państwa zgromadziło 
się pod przewodnictwem księcia Bismarka, po po­
łudniu zaś udała się w komplecie do Friedrichs­
krou, celem złożenia hołdu cesarzowi Wilhelmowi 

II-mu.merlin 15-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. War.]— 
Zaprzysiężenie armji na imię cesarza Wilhelma II 
ma nastąpić jeszcze dziś wieczorem.

Poznań 15-go czerwca. (Tel. pryw. K. IF.)— 
Kurjer poznański pisze: Przedwczesny zgon cesarza 
Fryderyka przeszkodził w przeprowadzeniu wiel­
kiej reformy systemu rządowego w Prusiech. Dzien­
nik poznański poświęca sympatyczne wspomnienie 
zmarłemu monarsze, zastanawiając się nad smutną 
tragptłją domu Hohenzollernów. Ostatnia walka 
zmarłego cesarza o wolność wyborów stanowi dobry 

znak przyszłości.
Poenan 15 go czerwca. (Tel. pryw. K. IF.) — 

D: iennik poznański powiada: Z każdego słowa ma-

żal ze zgonu moDurvuy, —  ......
tną przyszłość. Kurjer poznański stwierdza, iż śmierć 
cesarza Fryderyka sprawiła wrażenia do głębi 
wstrząsające.

Petersburg 15-go czerwca. (Tel. pr. K. IF.) — 
W ciągu dnia dzisiejszego wszyscy obecni tu dyplo­
maci, wyżsi urzędnicy ministerjum spraw zewnętrz­
nych i przedstawiciele kolonji narodowej, złożyli 
wizyty kondolencyjne w ambasadzie niemieckiej. 
(Jy. póln.)

W ledeń 15-go czerwca. (Tel. pr. Kur. War.) — 
Obawy, że katastrofa poczdamska komplikuje nie­
zmiernie ogólno położenie, napełniają wszystkie tu­
tejsze kola polityczne. (Aj. póln.) Popyt na wełnę wysoko-cienką i dobrze przy­

gotowaną był znaczny i li tylko na taką wełnę umo­
wy były zawierane chętnie.

Jednakże i wełna średnio - cienka znajdowała 
wczoraj nabywców.

Nn 165_______
*"’• Karola Borotneusza przy ulicy Chłodnej, w dniu 16-ym 
Czerwca, o godzinie 10-ej zrana, oraz na wyprowadzenie 
L'vł°k z kapHcy przy tymże kościele i tegoż dnia, o godzinie 
'•ej wieczorem, na cmentarz powązkowski. 2—1886—
ł W dnin 19-ym czerwca r. b., jako w trzecią bolesną 

-L'/nicg śmierci ś. p. Jadwigi z Baszczyńskich Lubież­
niej, odprawioną będzie msza święta, o godzinie 10-ej zra- 

w kościele św. Józefa Oblubieńca (po-karmeiickim) na 
''lakowskiem-Przedmieściu obok skweru, na którą w smutku 
l°grążeni: mąż i rodzina zmarłej zapraszają krewnych, przy- 
Jaciój i znajomych. —1880—
h ł & P- Al bertjma ze Święcickich Bronikowska, wdowa 
*. ®-p. prof. dr. Antonim Bronikowskim, po długich 1 ciężkich 
•erpieniaeh, opatrzona św. sakramentami, w dniu 5-yin czer- 

Ri.Cfl 1- b. zakończyła życie w Ostrowie, w W. Ks. Poznnń- 
bli|ein, przeżywszy lat 64. 2—1881—

dniu 16-ym czerwca r. b., to jest w sobotę, o godzi- 
e Xl-ej zrana, jako w dzień pogrzebu ś. p. Aleksandra 

T*orwatta, obywatela ziemskiego, zmarłego w 88-ym roku 
Jcia w gubernji mińskiej, powiecie rzeczyckim, majątku 
rym Barbarów, gdzie też w grobach rodzinnych pochowa- 
y zostanie, odbędzie się msza żałobna w kościele św. Krzy- 
a, przy wielkim ołtarzu, na która zaprasza s.ę krewnych, 

f12yjaciół i znajomych. 2—1874—

.tunek wysoko-cienkiej od 135-157 tul. za centnar. 

’ średuio-cienkiej » 92~-99 > » ,
” _ . » 71—89 „ . _

, _____ ____
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^Petersburg 15-go czerwca. (Tel. pr. h. IF.)—- 
C. W. W. Ks. Michał Mikołajewicz odjechał dzi­

wuj do Warszawy. (Aj. póln.)W iedeń 15 go czsrwca. (7'el.pr. Kur. War.) 
budowniczy Hlawka ku uczczeniu jubileuszu cesar­
skiego zapisał 200,000 złr., na utworzenie czeskiej 
■Akademji Umiejętności, na wzór krakowskiej.

I^osnttń 15-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. 0.)—■ 
calem W. Ks. Fozuańskiem nakazano posprawiac 

kiblice gmiune oraz drogoskazy z napisami tylko 
niemieckiemi. Rozporządzenie to wyszło z poznań­
skiej rejencji do wszystkich radców ziemiańskich, 
c* zaś komunikują je komisarzom obwodowym. Do- 
^d tablice gmiune i drogoskazy pisano były w ję­

tkach polskim i niemieckim.4*ary& 15-go czerwca (Tel. pryw. Kur. IF.) 
*elki niepokój wywołała tutaj wiadomość, że dwie 

‘“Je kolejowe, znajdujące się w Luksemburgu obję- 
h w zarząd kolej niemiecka alzacko-lotaryńska.
tsondgn 15-zo czerwca. (Tel. pryw. K. II ar.)— 

lPadek Nubara baszy w Egipcie poczytują tutaj 
^Wszechnic za skutek intrygi francuskiej i doma- 
fea)ą się od rządu energicznego działania, ażeby 
Wskrzesić wpływ angielski nad Nilem i zapewnić 
Skonanie podjętych z inicjatywy Anglji reform. 
y£<ondyn 15-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. II.) — 

Birmio wybuchło powszechne powstanie. Po- 
^slańey napadają i palą osady przychylne dla an­
glików. Tybet zajął stanowisko otwarcie wojenne 
1 domaga się zwrotu Sikkimu. Zachodzi potrzeba [ 

^'słania tam znacznych posiłków.
15-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. War.)— 

f^ywatelstwo włoskie udzielono zostało nio Ludwi- 
. °wi Koszutowi, ale przebywającym we Florencji 

je8° synom.15-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. IIar.) — 
ronuiey Gankowa oświadczyli gotowość porozu­

mienia sie ze Stambułowem na podstawie pojedna- 

Uia2bosją.p Wdnstnntynopol 15-go czerwca. (T. p. K. IF.) 
fe*zybyła tutaj deputacja bułgarów z Albanji, ze 

a,’gami na rabunki i napady albańczyków, podju- 
Zahych przez księży greckich. W. Porta wyzua- 

^zyla komisję dla zrewidowania klasztoru na górze 
Ątbos.

Konstantynopol 15-go czerwca. (Tel. pryw. 
'• Marsz.) — Mukhtar basza nadesłał tutaj mo- 

P^rjał wykazujący konieczność szybkiej ewakuacji 
Siptu przez anglików; inaczej bowiem władza i 

UiłC2eni0 sułtana w Egipcie najzupełniej upadną.
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SPRAWOZDANIA Z TARGÓW

POCIĄGI godziny i minuty

9 20 wiecz.

8

15po p®1-3 30 po poł.

2

3 30 rop’1

otwarty od godz. 11 rano. (Telefonu nr 130.—(521)

1780 
5064 
5765

10014
11756
12994

16669
19073 
21050

21660
21871
22847

2
8

3 wiec*-
8 rano
3 rano

15 rano
50 po poł.

10
6

11

6'

ti

610 rano

2l20 po pot
9 40 wiec*
835 rano

5 rano
8 wiec*

6
10
5

—rano
45 rano
20 po pot.

8
11

20 wiec*.
45 wiecz-

5 rano

Nr
8320
8648
9043
9180
9968 

12031 
12673 
13518 
14655 
14837 
14912

Nr
366 

1178 
1615 
2085 
3872 
4053 
4499 
4784 
6617 
7397 
7902

Nr
18033 
18269 
18665 
19409 
19475 
21562 
21629 
21761 
22381

10 13 rano 
1123 wiecz.
5 8 po poł.

wiecz.
6 45 rano

14 po poł. 7 54 ran®
12 wiecz. f “*

Wygr rs.
400
400
400
400

1,000
200
200
400
400

815 rano
3 45 po poł.

10 — wiecz.
5 30 po poł.

7 48 wiecz-
1 49 po pot
813 rano
9 28 rano

(55 wiecz.
1 — rano
15 po poł.

7
6
9

Zboże. (Targ na Pradze z dnia 15-go czerwca 1888 r.).— 
Ospałe usposobienie panowało na targu dzisiejszym. Jak 
zwykle w piątek, nie wielu kupujących przybyło na rynek, 
nie wiele też dokonano tranzakcyj. Żyto bez zmiany, obro­
tów nie było żadnych. Paręset pudów wadliwej pszenicy 
sprzedano po 68 kop. Owies sprzedawano muiejszemi partja- 
mi, sprzedano również kilkaset pudów. Płacono za średnie po 
63—68 kop., za ordynaryjny 55—59 kop. Kasza jaglana spo­
kojnie, sprzedano 3 wagony średniego towaru po 102 kop.

Salon gastronomiczny przy Handlu 1 
Delikatesów oraz Cygar Hawańskicb

6) Sprzedano już w ciągu jarmarku około 4,000 
pudów.

*
Nadmieniając, iż wszystko, cośmy poprzednio pi­

sali, w zupełności potwierdza wyżej przytoczone 
uizędowe sprawozdanie, winniśmy zaznaczyć, iż kil­
ka wyjątkowo dobrze przygotowanych partyj sprze­
dano w dniu wczorajszym ze zwyżką 10 talarów na 
centnarze.

W dniu wczorajszym wagi magistratu zważyły 
3,108 p. 21 f.

Ile zważył magazyn bankowy dokładnie nie jest 
jeszcze wiadomem, w każdym jednak razie przeszło 
6,000 pudów.

Dowozy wełny na plac jarmarczny w czasie wczo­
rajszego deszczu ustały.

— jjywanów, pokryć Meblowychf 
der na konie itp. Skład główny GielzyńskiegO 
JPiotra, Marszałkowska 137. (671)

Wieki wytór Cjjar HawaasBcL
JEi Aguila de Oro Bock et Co 
Lu Corona.
Flor de 1'abacos Fartagas $ Co, 
Antonio F. Murias y Co.
Henry Clay.
Manuel Garcja Alonso.
ii. Upmann

i wiele innych znanych marek poleca 
MAGAZYN TABACZNY

Edwarda Westphal
Wierzbowa nr 3, dom hr. Krasińskiego. (652

Zupełna Wyprzedaż (631)

Wyrobów Platerowanych 
po cenie kosztu, 

ul. Wierzbowa nr <i, Motel Angielski.

1118 rano
8 22 wiec*
9 21 rano

2 57 po
8 55 wiec*'

ZEGARY, KONTROLUJĄCE 
nocnych stróżów 

Fabrycznych, Dworskich, Wiejskich i Miejskich,
POLECA (663)

F. WORONIECKI,
zegarmistrz, ulica Czysta JXr 2.

W drukarni Kuriera Warszawskiego. — Plac Teatralny nr. 4i3c (nowy 9). Aoacojeno Ifenaypoi).—Bapmasa 4 (16) Ikjłh 1888
Redaktor: Frautiwzok Ciszewski. — Wydawcy: Wacław Szymanowski i Antoni Pletkiew^s (Adam PłaO>

Pociągi spacerowe.
Na kolei warszawsko-wiedońskiej. w niedziele i świ?J 

ta do Skierniewic i stacyj pośrednich pociągi, wychodzą®’ 
z Warszawy o godzinie 6-ej, 7-ej minut 5 i 9-ej min. 30 
no, oraz o 3-ej min. 15 po południu, z powrotem bezpłatny^ 
pociągiem, przychodzącym do Warszawy o godz, 11-ej ®' 
wieczorem. — Oprócz tego przez cały czns trwania sezęn 
kąpielowego w Ciechocinku można w każdą sobotę i wig1'!’ 
świąt uroczystych nabywać bilety spacerowe do Ciechocin*, 
z warunkiem powrotu do Warszawy nie później, jak w 3 o?'

Na kolei warszawsko-terespolskiej. w każdą nied** 
lę i święto pociąg do Mrozów wychodzi z Warszawy o go“ 
9-ej min. 30 rano, przychodzi zaś o godz. 9-ej min. 59 w‘ 
czorem.

3 15 po poŁ
7 5 rano .
6 30 wiecz.

Si Warszawsko-Wiedeńska.
Pospieszny 3 klasy.........................
Osobowy 3 klasy  
Osobowo-miejsc. 3 kl. do Piotrkowa 

(Powyższe pociągi łączą się 
z koleją łódzką.)

Knrjerski 2 klasy.............................
Warszawsko-Bydgoska.

Knrjerski 2 klasy  
Osobowy 3 klasy.............................
Osobowo-miejsc. 3 kl. do Kutna .

Warszawsko-Terecpolska.
Osobowy 3 klasy  
Pocztowy 3 klasy  
Towarowo-osobowy 3 klasy . . . 
Osobowo-towar.-miejsc. do Mrozów
Warszawsko-Petersburska.

Pocztowy 3 klasy..............................
Osobowy 3 klasy.............................
M.ej.cowy do Białegostoku . . .

Nadwiślańska do Kowla.
Osobowy..................... ........................
Miejscowy do Iwangrodu ....

(Powyższe pociągi łączą się 
z koleją dąbrowską.) 

Pocztowy .........................
Nadwiślańska do Mławy.

Pocztowy .........................
Osobowy..............................................
Osob.-miejsc. do Nowogeorgiewska 
Obwodowa z kolei Wiedeńsk. 
Osobowy  
Osobowy
Obwodowa z kolei Terespolsk.
Osobowy..............................................
Osobowy

Statki parowe odchodzą:
Pospieszne do Płocka i Włocławka codziennie o

6-ej zrana. .
Zwyczajne do Płocka codziennie o godz. 9-ej *rlł?njn. 
Kurjerskie do Płocka codziennie o godz. 2-ej po P°l. 
Z Kowo-Aleksandrji do Sandomierza w poniedziałki, 

dy i piątki o godz. 51', zrana.
— Statki parowe J!f a»ur i Hrakus, 0(i^ 

dzą codziennie do Płocka o godz. 8-ej tn. 30 
a Płocka o godzinie 6-ej rano. —

— Na wieczorze letnim w resursie Kupieckiej, 
dnia 12 b. m. zginął w ostatnim kadrylu, t. j. o g<r 
dżinie 3 i pół rano, 

h., WACHLARZ 
biały, atłasowy, haftowany i na białej wstążce za* 
wieszony. Tamże zginęła
PELERYNKA czarna 
dżetowa. Łaskawy znalazca lub przypadkowy 
właściciel, zeebcą złożyć lak wachlarz jaki zarzu- 
tk<j w kancelarji resursy lub też odesłać ua ulicę 
Senatorską nr 27, m. 27. (661)

— Koliegjiim kościelne Zboru F- 
wang.-Augsb. Warszawskiego stoso­
wnie do przepisów o zarządzie spraw kościoła ewan­
gelicko-augsburskiego w Królestwie Polskiem, za­
prasza Szanownych Członków Zboru na roczne ogól­
ne zebranie zwyczajne, odbyć się mające w koście­
le przy ulicy Królewskiej w d. 8 (20) czerwca r. b. 
t. j. we środę, o godzinie 4-ej po południu, na któ- 
rem kolegjum kościelne przedstawi ogólnemu ze­
braniu do rozpoznania: Rachunek ogólny przycho­
dów i rozchodów Zboru za rok 1887, sprawozdanie, 
dotyczące zarządu funduszami Zboru za rok ubie 
gły, oraz niektóre wnioski, dotyczące uposażeń i 
interesów zborowych, a nadto przedstawionym bę­
dzie projekt do etatu, mającego obowiązywać tutej 
szy Zbór w latach 1889/91. Oprócz tego odbędą się 
wybory nowych członków do Kolegjum Kościelnego 
i Komitetu zborowego, dla sprawowania obowiąz­
ków honorowych przez lat trzy, w miejsce wycho­
dzących z urzędowania i zmarłych.

Nadmienia się przytem, że prawo obecności i gło­
su na ogólnem zgromadzeniu Zboru, w myśl prze­
pisów regulaminu zborowego mają wszyscy mężczy­
źni pełnoletni, stale w parafji zamieszkali i od ni­
kogo niezawiśli, którzy przyczyniają się składkami 
dobrowolnemi do utrzymania kościoła i zakładów 
zboru, a tem samem do ksigę zborowo kościelnej są 
zapisani.

Kolegjum kościelne uprasza Szanownych człon­
ków Zboru, aby licznie w terminie i godzinie ozna­
czonej do kościoła przybyć raczyli, dla prawomo­
cności bowiem uchwał zgromadzenia, potrzebna jest 
obecność przynajmniej 50-iu członków, oprócz człon­
ków kolegjum kościelnego. (655)

mmi mi   rr ^r~< i~i— ■■■-

ODPOWIEDZI REDAKCR

— Ciekawej z Nowego Świata. — Jeden z lokali w budynku 
głównym Doliny Szwajcarskiej.

— Panu Tarasiewiczowi.— Kula armatnia, rozpoczynająca 
bieg swój chyżością początkową A', dochodzi w przestworze 
do punktu takiego, który stanowi równoważenie chyżośei 
i tarcia powietrza, Z punktu tego C rozpoczyna kula łuk, 
zbliżający ją ku ziemi. Spadek ten, spowodowany siłą przy­
ciągającą planety naszej, otyłe jest przyśpieszony, o ile 
waga spadającego ciała jest większą lub mniejszą. W ka­
żdym razie bieg powrotny o wiele jest powolniejszy od bie­
gu w drodze łuku do punktu C. Odsyłamy sz. pana do obej­
rzenia maszynki Atwooda (Fallmaschinej, która w praktyczny 
sposób to wykazuje. Czy kulę w biegu powrotnym golem 
okiem dojrzeć można, nie da się bezwarunkowo odpowiedzieć. 
Gdyby może buem było obserwowanie punktu C przed wy­
strzałem, wtedy możnaby ją zauważyć. Są to jednak nie­
możliwe eksperymenta i oko nasze nie jest tak czułe, ażeby 
było zdolne zauważyć etap ostateczny kuli w przestworzu.

— Dr S. Słorzuchowski powrócił z za­
granicy. Przyjmuje z chorobami wenerycznemi i 
skórnemi, od 9—11 przed połud. i od 5—7 wieczór. 
Marszałkowska Nr 109. (636)

— W ęglel kamienny i drzewo opalowe 
sprzedaje po cenach najniższych dom handlowy 
J. L. Łhilich. Rymarska 8. Telefon 47. (9)

Rozkłatl jazdy na kolejach telawjcf
od dnia 13 go maja.

Odchodzą | Przychod*J

— Jan Fubicki, adwokat przy Warszaw 
skiej Izbie Sądowej, b. komisarz włościań­
ski, prowadzi wszelkie sprawy, dotyczące się kwe- 
stji włościańskiej. Przyjmuje od 10—12 i od 3—5. 
Książęca 4. (629)

DO l7l JffjTSZWA.JCA I« *d!iA 
dziś i codziennie koncert pierwszej Ma­
gnackiej Orkiestry Węgierskiej pod dy­
rekcją Fórós Miski. Szczegóły w afiszach. 
Początek w dni powszednie o godz. 7-ej wieczorem 
a w niedziele i święta o godz. 6-ej wiecz. (1783)

TABELA WYGRANYCH
w pierwszym dniu ciągnienia 5-ej klasy 150-ej 

Loterji klasycznej.
Dnia 15 czerwca 1888-go roku. 

Wygr. rs.
200 

2,000 
1,000 

4,000 
200 

1,000
400
200
200
200 

1,000
Po Rs. 1OO

6977
7082
8473

Wygr. rs.
400
400
200
200
200
200
400

2,000
2.000
2,000
1,000

wygrały NN-ra: I
13598
15553
16085

Po Rs. 80 wygrały NN-ra:
812174

222211
4415

29
6499
6540

8774 
8810

10844
54

13053
13134

14963
15001

16899
16925

19164
69

21127
53

28 82 67 92 26 98 75 3 28 70 58
53 92 79 6621 44 10962 85 10 30 83 21215

143 95 80 22 56 86 13225 44 31 85 37
45 2329 4503 26 64 11060 36 88 17057 19209 58
70 2446 15 6838 97 11103 54 15103 74 19315 66

392 52 4699 93 8949 24 13307 60 86 30 95
433 73 4789 6902 69 30 9 69 89 19431 21312
63 87 4906 14 78 96 73 15202 95 36 37
82 2500 17 28 9013 11302 13404 10 17104 39 39

661 4 31 99 46 29 13601 31 33 50 93
84 61 74 7016 92 93 23 81 84 84 95
92 2621 88 55 9182 11443 44 88 17215 19551 99

732 43 5025 57 88 50 13728 98 60 58 21437
56 45 45 61 9221 51 46 15319 17349 70 40
74 52 55 68 59 11509 13837 15403 50 19623 43

831 73 66 7103 85 18 44 33 62 50 70
74 2776 84 7267 9339 36 46 73 64 63 21513

957 92 5167 69 44 87 70 94 17566 80 19
71 94 72 70 70 11632 73 95 17606 19753 39

1016 2834 5227 7338 9406 55 86 15611 30 79 54
18 82 36 7412 39 58 96 15724 43 19839 21632
44 2918 96 79 54 69 13905 53 17733 19907 51
75 80 5314 81 68 81 24 55 68 62 21855

1106 87 43 97 67 84 49 15801 73 87 21908
7 3093 48 99 9569 11717 55 19 17895 20022 22005

20 3131 92 7618 9685 30 14016 34 18071 67 11
40 36 5436 27 94 11842 23 48 91 20119 40
45 61 56 7745 9772 68 37 76 18167 36 51
59 3288 5539 68 80 72 81 82 80 39 22119
75 3328 81 95 87 83 14116 15902 18236 50 22253
77 3497 5606 7852 9838 11930 36 34 75 73 73

1231 35,35 56 7922 40 69 14200 16002 77 20200 86
47 64 5715 68 79 98 93 50 88 31 89
49 93 23 75 80 12035 14304 90 18335 44 22321
81 3669 44 8050 9903 12139 23 16153 48 53 34

1368 3745 68 84 23 12220 43 16242 18401 20316 80
1418 54 5814 8120 29 39 55 48 59 21 22483

28 55 59 25 41 75 75 89 72 66 22519
1543 86 88 42 74 12334 14403 91 76 20454 51

64 3823 5904 93 10036 12401 36 16339 18508 69 22600
1640 54 62 8209 47 12501 44 58 61 81 16

48 3932 65 86 10106 23 51 73 68 20507 83
57 33 6058 8311 53 48 14518 16468 70 15 22735
91 41 92 17 91 50 19 84 88 83 64

1700 90 6100 19 10200 79 21 86 18735 20686 73
7 4004 20 51 52 12642 44 94 18800 99 22836

49 34 41 8427 10301 12728 97 16507 27 20782 67
68 58 73 92 9 43 14602 45 42 20802 80

1814 73 84 8584 35 98 84 60 18925 47 22949
93 4206 90 91 48 12837 14734 16614 35 99 23106
96 29 6226 8632 10404 12933 37 46 75 20918 16

1904 53 35 35 28 71 47 16747 19008 23 23292
6 75 45 36 44 84 71 64 22 29 23360

81 4316 6311 81 10522 13008 72 74 83 56 84
2066 46 85 8708 10615 10 14811 89 19120 88 23434
2109 4400 6430 52 66 11 59 16880 37 21043 36

56 1 51 63 10758 50 14928 82 54 51 70
96 97


